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u rzędow e Redakcji od 5 —7 wiecz. 
Rękopisów  R edakcja n ie  zw raca.

Rok II. K raków , dn ia 13 m a rc a  1920 N r .  11

W niedzielę, dnia 14 marca 1920 odbędzie 
się w lokalu Krakowskiego Stow. Kupców 

przy ul. Grodzkiej 43

ODCZYT
p ,4 . „Z ag ad n ien ia  g o sp o d a rcze  doby 

na jb liż sze j" ,
który wygłosi p, R, P fe f fe r . 
P o czą tek  o godz. 4 popoł.

Od R ed a k cji.
W  p iśm ie  naszem  o tw orzyliśm y s t a ł ą  r u ­

b r y k ę  z a ż a l e ń .
In te resow an i zg łaszać  s ię  m ogą z sw ojem i 

zaża len iam i u stn ie  lub p isem nie  do  R edakcji n a ­
szego  p ism a  przy ul. G rodzk ie j 1. 43 I. p.

iootwo §
N ieza leżność  p o lity czn a  k ażdego  n a ro d u  o p iera  

s ię  na p o d s taw ach  jego  n ie z a le ż n o ś c i  g o s p o ­
d a r c z e j .

Rolę p rzew odn ią  w  un iezależn ien iu  tem  o d ­
g ry w ała  i odg ryw ać  będz ie  k u p ie c tw o ,  handel 
i  p rzem ysł. Patrjo tyzm  bow iem  kupca, jeg o  przy­
w iązanie  do  han d lu  i rodz im ego  przem ysłu  p rzy­
czynia  s ię  w  w ysokiej m ierze d o  w y s w o b o d z e ­
n i a  n a r o d u  z  k a jd a n  n ie w o li .

B ogactw o  k upca  o b y w a te la  um ożliw ia  dop iero  
ow ocny p o ch ó d  kultury  rodzim ej, k tó ra  bez  fi­
nan so w eg o  p o p a rc ia  zna laz łaby  s ię  w  le targu 
i bezczynnej rezygnacji.

R uchliw ość i in ic jatyw a kupiectw a to ru je  na­
ro d o w i d ro g i i śc ieżk i, k tó re  śm ia ło  i bez  o b a ­
wy p ro w ad zą  d o  zam ierzonego  celu . Z chw ilą  
osiąg n ięc ia  n iezależności p o lityczne j, d o n io s ło ść  
pracy  kup iec tw a  n aszeg o , znaczenie  h and lu  i p rze­
m ysłu  rodz im ego , n ab ra ła  tem  w iększą  w artość. 
W ięcej n iż  k iedyko lw iek , po trzeb u je  m ło d a , bu ­
du jąca  s ię  d o p ie ro  R zeczpospo lita , p o m o c y  
i  w y r a ź n e j  j i r a c y  k u p ie c tw a  p o ls k ie g o ,  p ra ­
cy  energ icznej, ożyw czej, n ic z e m  n ie  k r ę p o w a ­
n e j .  Pam ię ta jm y , że z w ytężonym  wzrokiem ,

w rogow ie  ś led zą  w ynik  nasze j p racy  g o sp o d a r­
czej i z najw iększą  sk w ap liw o śc ią  w ykorzystu ją  
każdy  n a sz  n iedba ły  lub  b łęd n y  k rok . K upiectw o, 
to  taran  bo jow y  w  w alce o n iep o d leg ło ść . Na 
barkach  bow iem  kupców  i p rzem ysłow ców  na­
szych  sp o czy w a  n iety lko  n ieza leżn o ść  g o sp o d a r­
cza now ej O jczyzny, a le  co  zatem  idzie  także 
i je j p o tęg a  m ocarstw ow a.

Nici, łączące  kup iec tw o  p o lsk ie , m uszą być 
s i ln e  i n i e r o z e r w a ln e ,  zn iknąć m uszą na  zaw sze 
roz łącza jące  h a s ła  n ienaw iści n ac jona lne j i wy­
znaniow ej, tak  u n a s  n ie ste ty  W szczepionej p rzez 
różnych  in trygan tów  o n isk ich  instynktach , a k ie­
row ane przew ażnie  w zględam i o sob is tym i.

T y lk o  so lid a rn a  i zgod liw a  p raca  ca łeg o  ku­
p iec tw a  p o lsk ieg o , k tó re  dzierży  w  sw ych rękach  
in icjatyw ę w ielk iego  ruchu  g o sp o d a rc z o -h a n d lo -  
w ego , w y jść  m oże na  k o rzyść  O jczyźnie. W  bez­
ład z ie  g o sp o d arczy m  tkw i g łów na  przyczyna 
w szystk ich  n iedom agam  Jeżeli lu d zk o ść  w sp ó ł- ' 
cze sn a  n ie  rozw iąże  p rzez czyn w ielk ich  p ro b le ­
m ów , w yw ołanych  w ojną, to cofniem y się  do  
stanu  p ie rw o tne j dz ikośc i. A żeby ro zw iązać to  
zagadn ien ie , na leży  przedew szystk iem  zo rgan izo ­
w ać p ro d u k c ję  na za sadach  rac jona lnych , w y­
zw o lić  s ię  z za ta rg ó w  burzyc ie lsk ich , z ab ezp ie ­
czyć k lasom  u p o śledzonym  n ie  u s t a w ic z n ą  
w a lk ę ,  le c z  w o ln o ś ć  i m o ż n o ś ć  w s p ó łp r a c y ,  
gdyż p o d  naporem  tych  s i ł  i p raw  zw iększy  się 
w ydajność  sam a  p rzez s ię .,

G łów nym i członkam i organ izm u  g o sp o d a rs tw a  
pań stw o w eg o , to  p rzem y sł i h an d e l, a  zatem  ku ­
p iectw o , organizm  w ięc ekonom iczny  b ezw arun­
kow o s ię  n ie  o sto i, jeżeli jeg o  najw ażniejszy  
członek  je s t  spara liżow any .

D o p ó k i kup iec tw o  n ie  o trzym a sw o b o d y  ruchu 
w  sw oim  zaw odzie , tak  d łu g o  w szystk ie  p ro jek ty  
o p an o w an ia  p rzesilen ia  g o sp o d a rczeg o  n ie  o d ­
n io są  p o żąd an eg o  sku tku . Je s t to  d ok tryna  oparta  
n a  ścisłe j obserw acji zjaw isk  gosp o d a rczy ch . 
N iestety  lekarzy  m am y w ielu , a le  m ało  m am y 
jed n o stek , k tó reby  trafn ie  ujm ow ały  tak  w ażne 
zagadn ien ie . Jedyne  p ask a rstw o  ty lko , w rzó d  na  
cie le  uczciw ego kup iec tw a  św ięci dz is ia j p raw ­
dziw e „e ld o rad o " . K upiectw o uczciw e trap ią  n ie­
słychane  tru d n o śc i, k tó re  z pow o d u  sy tuacji w a­
lu tow ej, z redukow an ia  p racy  d o  m inim um , braku  
tow arów  i su row ców , tru d n o śc i kom unikacyjnych
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i ca łego  szeregu  rozporządzeń  proh ib icy jnych , 
zna jdu je  s ię  n ie  na  d ro d ze  rozkw itu , a le  p rz e - ' 
kw itu , kw ia t k u p iec tw a n aszeg o  w iędn ie je , za ­
n ika, a  ro zp an o szy ł s ię  ty lko  w rzód-paskarz .

W  sp o łeczeń stw ie  n aszem , z w yjątk iem  n ie­
licznych  jed n o stek , n ie  m a  z ro z u m ie n ia  d la  
s p r a w  g o s p o d a r c z y c h .

N ieza leżność  n asza  po lity czn ie  je s t  fikcją, je ­
żeli n ie  będz iem y  p o s iad a li n ieza leżnośc i g o sp o ­
darcze j. T e j p raw d y  sp o łeczeń stw o  nasze  n iestety  
n ie  u św iad o m iło  so b ie  jeszcze .

C zas najw yższy , ażeb y  w szy scy  bez  w yjątku 
zrozum ieli d o n io s ło ść  chw ili i d o sz li d o  ja snego  
przekonan ia , że ty lko  k u p iec tw o  p o p ro w ad z ić  
m oże kraj na  w yżyny rozkw itu  i d ob roby tu .

Nowe niespodzianki cłowe.
P o lity k a  w ysok ich  ce ł p roh ib icy jnych  p o s tę ­

pu je  w  n iesły ch an ie  szybk iem  tem p ie  nap rzó d .
Po w iad am y  n a p r z ó d ,  a le  czy  tak a  po lityka 

zaco fana  n ie  p o p c h n ie ' h an d lu  n aszeg o  o  całe  
n ieb o  w s te c z ,  o to  py tan ie , n a  k tó re  oczekujem y 
od p o w ied z i. T en d en c ja  p o d n ie s ien ia  krajow ej 
w ytw órczośc i tak im  sp o so b e m  w  o b ecne j chw ili, 
je s t  z g run tu  fałszyw ą. Z astó j bow iem  p rzem y­
słu  ro d z im eg o  leży  n ie  w  n a d m ie r n y m  d o p ły ­
w ie  t o w a r ó w  zag ran icznych  w  dz isie jsze j d o ­
b ie , lecz  w  tru d n o śc iach  b u dow y  fabryk, z p o ­
w odu  b rak u  ukw alifikow anych  robo tn ik ó w , braku  
m aszyn , su row ców , r e d u k c j i  p r a c y  itp . W  in te­
re sie  w ięc  w y tw órczośc i k rajow ej n a l e ż y  — 
zdan iem  naszem  — u ła tw ić  d o w ó z  z  z a g r a ­
n ic y ,  a żeb y  m óc  zasp o k o ić  w ła sn e  p o trzeby  
w ew nątrz  kraju. S koro  p rzem y sł rodz im y  z o s ta ­
n ie  u ruchom iony  tak , że będ z ie  w  s tan ie  za sp o ­
ko ić  w ła sn e  po trzeb y  sp o łeczeń s tw a , w ó w czas 
m ożna  po m y śleć  o ogran iczen iu  im portu .

W  d z is ie jszych  w arunkach  każde og ran iczenie  
w  h a n d lu  czy  to  w ew nętrznym , lub  też  zew nętrz­
nym , w y d aw ać  s ię  m usi k ażdem u  zd ro w o  m yślą ­
cem u człow iekow i w p ro s t czem ś n iepoczy ta lnem . 
O to  najnow szy  kw iatek  now ego  ustaw o d aw stw a :

R ozporządzeniem  M in is te rs tw a  sk a rb u  i Min. 
h an d lu  i p rzem ysłu  z 20 lu tego  b. r. D z. u., z 1 
m arca  b. r. L. 19, p oz . 98 , w y szed ł nakaz 
uiszczan ia  c ła , o d  ca łeg o  szeregu  artykułów , 
sp ro w ad zan y ch  z zagran icy , w y łą c z n ie  w  m o ­
n e c ie  z ło t e j .

R ozporządzen ie  to  o b o w ią z y w a ć  m a  o d  1 
m a r c a  b .  r .

T o w ary  o b ło żo n e  c łem  z ło tem  n a l e ż ą  ty lk o  
w  c z ę ś c i  do  zby tkow nych , re sz ta  zaś, w obec 
p o w szech n eg o  b rak u  innych  tow arów , na leży  do  
a r ty k u łó w  p r a w ie  n i e z b ę d n y c h .

D o p rzed m io tó w  zby tkow nych  za liczone  są : 
w anilja , rum , kon iak , w ódk i, lik iery , w in a  m u­
su jące , sery , kaw ior, m eb le  m iękkie  w y tap icero - 
w ane, b ry lan ty  i inne kam ienie  sz lache tne , perły , 
k o ra le , w yroby  z p o ręe lan y , b ie lid ło , róż , k o ­
sm etyki, perfum erje , w yroby  ze  z ło ta , sreb ra , 
p la tyny , p o z łacane , w yro b y  n ożow nicze p o z ła ­

cane, p o sreb rzan e , p la te row ane , z szy ldk re tu , 
z p erłow ej m asy , ko śc i sło n io w e j, b roń  p ą ln a  
z p rzyboram i, w stęg i k inem atograficzne, karty  
d o  gry  i t. p.

Artykuły pow yższe  m ożna  nazw ać  lu k su so w y ­
m i,-a le  teg o  rod za ju  tow ary  ja'k: jed w ab ie , tk a ­
n iny  z jed w ab iu , tkan iny  zw ykłe, ch u stk i, fulary, 
w stążk i, taśm y , tiu l, aksam it, p lu sz , tkan iny  w  ro ­
dzaju k aszm irow ych , k ob ie rce  w ełn iane, koronk i, 
hafty , p ió ra , kw iaty  sz tuczne  i ro śliny , w yroby  
g a lan te ry jne  i to a le to w e n a leżą  dz is ia j d o  a rty ­
kułów , p raw ie  że n iezbędnych , p o n iew aż  brak  
to w aró w  ka tego rji tańszych , a rtyku ły  te  służą  
jak o  m a t e r j a ł  z a s tę p c z y .;

W ynik  teg o  rodza ju  nag łych  rozporządzeń  
s p a d a  na  k u p ca  jak  m iecz D am o k lesa  i s taw ia  
g o  na  now ej d ro d ze  do  k o m ple tne j ru iny . Roz­
p o rząd zen ie  to  w e jść  m a  w  żyćie  z dn iem  1-ego 
m arca  b. r. K upiec sp ro w ad z iw szy  to w ar na 
p o d s ta w ie  d o ty ch czaso w y ch  p rzep isó w  celnych, 
zask o czo n y  n ag le  o bow iązk iem  zap łacen ia  c ła  
w  z łocie , k tó rego  d o s ta ć  n ie  m oże, g rozi mu 
p r z y m u s o w a  s p r z e d a ż  tow aru , lub też  s tra ta , 
z p o w o d u  od w o łan ia  tran sp o rtu , b ęd ąceg o  w  d ro ­
dze. Z e w zg lędów  niem ożliw ośc i technicznych  
na leża ło  p rzec ież  ro zporządzen iu  tak iem u  n ad ać  
m oc  o b o w iązu jącą  conajm niej w  30 d n i p o  
o g ło s z e n iu ,  gd y ż  ro zp o rząd zen ie  tak ie  s ta je  się 
w  tej chw ili w p r o s t  n ie w y k o n a ln e m .

A teraz ceny. Ja sn a  rzecz, że je s t  to  w o d a  na 
m łyn  drożyzny . Ceny tych  a rty k u łó w  ru sżą  z m iej­
s c a  w  g ó rę  i to  o k ilk a se t p ro cen t, c ena  zło ta  
je s t  bow iem  o  ty le  w yższą o d  p ien iądza  p ap ie ­
row ego.

W sk u tek  braku  m onety  z ło te j pó jd z ie  o n a  ry­
ch ło  w- górę , co sp o w o d u je  d a lsze  p od rożen ie  
a rtyku łów  tak ich  jak  s tro je  dam sk ie , p rzybory  
to a le to w e , jed w ab ie  etc.

In ic ja tyw a p. m in istra  sk a rb u  o d n io s ła  tym 
razem  reko rd . O by  to  b y ła  o s ta tn ia  w  sw oim  
rodza ju , b o  d o p raw d y  za  w iele  d o b reg o !

Przykład jeden z wielu.
O negdaj p rzy n io sły  p ism a  w iad o m o ść , że 

Z w iązek  k o n sum en tów  ro b o tn iczy ch  w  W arsza ­
w ie u zy sk a ł w  Anglji k redy t 200 m iljonów  pod  
w arunkiem , że po ży czo n a  su m a  zw róconą  z o s ta ­
n ie  w  um ów ionych  te rm inach  w  w a lu c ie  a n ­
g ie l s k ie j ,  a rząd  po lsk i obe jm ie  gw arancję .

Z w rócono  s ię  d o  m in is te rs tw a  sk arb u , aktóre  
o św iad czy ło  g o to w o ść  gw arancji, p o d  w arunkiem  
jednak , że sp ro w ad zo n e  z Anglji tow ary  Z w iązek  
będ z ie  sp rz e d a w a ł p o  ta k i c h  c e n a c h ,  b y  m ó c  
z a  n ie  k u p ić  f u n ty  a n g .  p o  c e n ie  g ie łd o w e j  
i t o  w  i lo ś c i  c o n a jm n ie j  r ó w n e j  c e n ie  k o ­
s z tó w  s p r o w a d z o n e g o  to w a r u .  O czyw ista  
rzecz , że tran sak c ja  d o  sku tku  n ie  d osz ła .

Z nany  kup iec  k rakow ski, w łaśc ic ie l hand lu  
suknem , o trzy m ał z Szw ajcarji tra n sp o rt su k n a  
za p rze sz ło  1,000.000 K d o  k o m is o w e j  s p r z e -
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d ą ż y  m ię d z y  t u t e j s z y c h  k o n s u m e n tó w .  C eny 
u s ta lili kom itenci w  frankach , w zg lędn ie  w  k o ­
r o n a c h ,  w e d łu g  k u r s u  g ie łd o w e g o .

Jak d łu g o ' ku rs franka szw ajcarsk . s ta ł  n iż e j  
K  10‘— o d b y t s z e d ł g ład k o , g d y  jed n ak  kurs 
p o d sk o c z y ł n ag le  d o  30  K za  1 frank  szw ajc., 
w ów czas k u p iec  z a p rz e s ta ł sp rzedaży , pon iew aż  
n ie  by ło  nab y w có w  n a  tak  w y so k ie  ceny, taniej 
z a ś  n ie  m ó g ł tego  to w aru  o d d a ć , k tó rym  d y s p o ­
n o w a l i  w ła ś c iw ie  k u p c y  s z w a jc a r s c y .

P ew ien  k raw iec, k tó rem u  p o s tęp o w an ie  tak ie  
n ie  by ło  na  rękę, z ro b ił don ie sien ie  do  U rzędu  
w alk i z lichw ą, k tó ry  w ła śc ic ie li tow arów , dw óch 
obyw ate li szw a jca rsk ich , o raz  ow eg o  kupca 
u m ieśc jł p o d  kluczem .

C zy p. m in is te r sk arb u  na  p ro p o zy c ję  Z w iązku 
rob o tn iczeg o  w  W arszaw ie  n ie  z m u s z a ł  w y ­
r a ź n ie  do" a n a lo g ic z n e g o  p o s t ę p o w a n ia ,  jak 
p o s tęp o w a li kupcy  szw ajcarscy  i k rak o w scy ?

K om en tarze zbyteczne.

Ograniczenie ruchu pakietowego.
M iniste rs tw o  P o c z t i T e leg ra fó w  zaczyna  też 

cho row ać  na  m anję rozp o rząd zeń  o g ran icza ją ­
cych.

C ały  sze reg  a rtyku łów  n ie z b ę d n y c h  w  ż y c iu  
c o d z ie n n e m  z o s t a ł  w y k lu c z o n y  z  o b r o tu  
p a k ie to w e g o .  A rtykuły ż y w n o ś c io w e ,  jak  i to ­
w ary  g o tow e, np. b ie liznę , n ici, u b ran ia , try k o ­
taże  itp . w  o b ręb ie  M a ło p o lsk i i b . K ról. Kongr. 
w o ln o  przew ozić  j e d y n ie  z a  z e z w o le n ie m  o d ­
n o ś n y c h  w ła d z .

M iasteczka  p row inc jona lne , k tó re  skazan e  są  
w y łączn ie  n a  sp ro w ad zan ie  a rtyku łów  z  m iast 
w iększych , jak  z K rakow a, W arszaw y , Lw ow a, 
zna jdu ją  s ię  w obec  tego  ro zp o rząd zen ia  w  p o ło ­
żeniu bez w y jśc ia , rynki tow arow e, h an d le  i sk le ­
p y  op ró żn ią  s ię  do  resz ty  i czeka  ich  n ie u n ik ­
n io n a  n ę d z a ,  k tó ra  i tak  już w  n ie lito śc iw y  s p o ­
só b  w  oczy  zag ląda . Ale n ad  tem  n ik t n ie  p o ­
m yślał.

P rezyd jum  Krak. S tow . K upców  interw eniow ało  
w  tej sp raw ie  w  K rakow skiej Izbie hand low ej 
i p rzem ysłow ej, k tó ra  przec iw ko  tem u ro zp o rzą ­
dzeniu , k rępu jącem u  w  n iebyw ały  sp o só b  cały 
o b ró t to w arow y  i p o d r a ż a j ą c e m u  z a o p a t r z e ­
n ie  p r o w in c j i  w  k o n ie c z n e  to w a r y ,  w n iosła  
u zasadn iony  p ro te s t  do  w ład z  rządow ych.

R zeczą charak te rystyczną  je s t, iż  w ład ze  prze­
m ysłow e, n . p . m ag istra t, n ie  o trzym ały  żadnych  
w skazów ek  w  kw estji w ystaw ian ia  żądanych  
„zaświadczeń**.

N a  razie  an i kupcy , an i o so b y  p ryw atne  w  K ra­
kow ie tak ich  p rzesy łek  p ocz tow ych  n ie  m ogą 
n adaw ać.

O sta tn ią  d e sk ę  ra tunku , k tó ra  jeszcze  um ożli­
w ia ła  p rze sy łk ę  to w aró w  w ew nątrz  p aństw a, 
r z ą d  u s u n ą ł ,  k tó ry  w  sw o jem  o g r a n ic z e n iu  
r o d z i  ty lk o  o g r a n ic z e n ia .

Z Kra|®wsSfi«ge Stew. H ip iw .
W  n iedz ie lę  d n ia  7 b . m . o d b y ło  s ię  w  sali 

K rak. S tow . K upców  p o d  przew odn ic tw em  p re ­
zesa  p. r. R i m l  e r a  Z g ro m a d z e n ie  k u p c ó w  
w  sp raw ie  regu lacji p łac  h an d lo w có w  i s ta n o ­
w isk a  k u p iec tw a  w o b ec  w zm agającej s ię  d ro ­
żyzny.

W  p o k aźne j liczb ie  z jaw ili s ię  i hand low cy  
z sw oim i p rzedstaw ic ie lam i.

P rzew odn iczący  zaznaczył na w stęp ie , że ce ­
lem  Z g ro m ad zen ia  je s t  porozum ien ie  s ię  kup iec ­
tw a  z h an d lo w cam i w  sp raw ie  u regu low an ia  ich 
w ynagrodzen ia . M ów ca p o d k re ś la  d alej, że a cz ­
ko lw iek  K rakow skie  S tow . K upców , a w  szcze­
g ó ln o śc i W y d z ia ł S tow . s to i n a  stanow isku  czy­
n ien ia  na jd a le j id ący ch  u stęp stw , to  jed n ak  n ie  
m o ż e  n a r z u c a ć  całem u  kup iec tw u  sw ych p o ­
s tanow ień , an i u ch w ał w  ty m  k ie r u n k u  i d la ­
teg o  w łaśn ie  zw o łano  zg rom adzen ie  pub liczne.

N astępn ie  re fe row ał p . r. S c h e c l i t e r .
M ów ca p o d k re ś la  w zm ag ającą  s ię  d rożyznę 

jak o  p o w ó d  słu szny  i uzasad n io n y  że  strony  
han d lo w có w  i je s t  p rzekonany , że o  ile p erso n a l 
będ z ie  o d p o w ied n io  w ynagradzany , to  i p raca 
b ędz ie  w ydatn iejszą.

P on iew aż  W y d z ia ł K rak. S tow . K upców  nie  m ą  
upow ażn ien ia  o d  ku p có w  d o  usta len ia  m inim um  
p łacy , p ro p o n u je , ażeb y  akcję  tę  u jąć  p rak tycz­
n ie  p rzez  u tw orzen ie  K o m ite tu  r o z je m c z e g o ,  
k tó ry  zajm ie s ię  uregu low an iem  p łac  w  poszcze ­
gó lnych  gałęz iach  (b ran żach ) i staw ia  n astęp u ją ­
cą  rezo lu c ję :

„Z grom adzen ie  ku p có w  p o le c a  p racodaw com , 
ażeb y  uw zg lędn ia jąc  trudne  p o ło żen ie  p e rso n a lu  
h an d lo w eg o  z pow o d u  w zm agającej s ię  z dn ia  
n a dzień d rożyzny , s ta ra li s ię  w  tym  sam ym  s to ­
su n k u  p o dw yższyć  płace, i w zyw a W y d z ia ł Kra­
kow sk iego  S tow . K upców , ażeb y  w  p o ro zu m ie­
n iu z o rgan izacjam i han d lo w có w  u tw orzy ł kom i­
te t rozjem czy, k tó rego  zadan iem  będ z ie  o d p o ­
w iedn io  u regu low ać  p ła c e  p e rso n a lu  każdej 
b ran ży ;c.

R ezolucję  przy ję to .
W  im ieniu h an d lo w có w  przem aw ia li p p . W e  11- 

n e r ,  F r  e  u  n d  i S i 1 b  i g  e r.
W szyscy  są  za u sta len iem  m inim um  p łacy  d la  

h an d lo w có w  i to  w  jak  na jk ró tszym  czasie .
P . W  e  11 n  e r  w  rzeczow em  przem ów ieniu  

p rzed s taw ił trudne  p o ło żen ie  p e rso n a lu  h a n d lo ­
w ego i zw raca  s ię  d o  ku p có w  z ape lem , ażeby  
p iek ącą  tę  sp raw ę  ug o d o w o  za ła tw ić  i n ie  d o ­
p u śc ić  d o  za ta rgów  i d ysharm on ji m iędzy  ch le ­
bo d aw cam i a  p racow nikam i. P ro p o n u je  w spó lny  
s ą d  rozjem czy, k tó rego  zadan iem  b y ło b y  usta lić  
m inim um  p łacy  i z a ła tw iać  w sze lk ie  n iep o ro zu ­
m ien ia  m iędzy  p erso n a lem  a  p ryncypałem .

P . B o li r  e r  w skazu je  na  zdem ora lizow an ie  
h an d low ców , że zajm ują s ię  h and lem  n ie leg a l­
nym , p e rso n a l n ieo d p o w ied n i, lekcew aży  so b ie  
obow iązk i, spaźn ia  s ię  d o  sk lep u  i p roponu je , 
a żeb y  k ażdy  z k upców  in dyw idualn ie  za ła tw ia ł 
so b ie  sp raw y  sw ego persona lu .

Pp . F r o m o w i c z  i P i t z e l e  uznają  s łu sz ­
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n o ść  żąd ań  han d lo w có w , k tó re  uzasad n io n e  są  
w zm agającą  s ię  z d n ia  na  dzień  drożyzną, w obec 
czego  w arunki życia  s ta ją  s ię  co raz  trudn ie jsze .

P . L e i s t n e r  je s t  rów n ież  za  utw orzeniem  
K om itetu  roz jem czego , k tó ryby  reg u lo w a ł s to ­
sunki m iędzy  perso n a lem  a  kupcam i. Z w raca  się 
przeciw  n iek tórym  w yw odom  p rzed staw ic ie li h an ­
d low ców , zb ija jąc  je  w  sp o só b  d o sad n y  i rze­
czow y.

S p raw ę  w zm agającej s ię  d rożyzny  referow ał 
p . r. S c h e c h t e r ,  k tó ry  ja k o  w ytraw ny re fe ren t 
w  sp raw ach  ekonom icznych  w sk aza ł na  zgubne 
sku tk i reform y ro lnej. P o s iad acze  ziem  Uważają 
s ię  ty lko  za  dz ierżaw ców , w o b ec  czego  nie 
u p raw ia ją  in tenzyw nie an i rac jona ln ie  ro li, co  je s t  
jedną  z g łów nych  przyczyn  drożyzny , pon iew aż  
p r o d u k c ja  s t a l e  s ię  z m n ie js z a ,  p o d c z a s  gdy  
z a p o t r z e b o w a n ie  s i ę  z w ię k s z a .

Jedynym  w arunkiem  u zu pełn ien ia  b rak ó w  p o ­
z o s ta ł im p o rt, n ie s te ty  c ła  p ro h ib icy jn e  i tę  d ro ­
g ę  nam  zam knęły . Z redukow an ie  d n ia  p racy  do  
8 g o dz in , p rzyczynia  s ię  rów nież w  w ysokiej 
m ierze d o  w zrostu  cen z pow o d u  m ałej w y­
d a jnośc i.

D o m ag a  s ię  sek w estru  p ro d u k tó w  ro ln iczych , 
w ło śc ian ie  bow iem , k tórzy  dz is ia j rep rezen tu ją  
k la sę  rządzącą , w y g ła d z a j ą  m ia s t a ,  należy 
p rzec iw  tem u energ iczn ie  zap ro te sto w ać . M arka 
p o lsk a  n ie  m a s iły  po k u p n ej, zw łaszcza  za g ra ­
n icą, n ie  je s t  n aw e t n o to w a n ą  n a  g ie łdz ie , p o ­
n iew aż n ie  p o s i a d a  ż a d n e j  e f e k ty w n e j  g w a ­
r a n c j i ,  n ie  m a  u s t a lo n e j  r e l a c j i  w  k ru s z c u .

M ów ca zg ła sza  n as tęp u jącą  rezo luc ję , k tó rą  
je d n o g ło śn ie  p rzy ję to :

„Z grom adzen ie  ku p có w  w y raża  p rzekonanie , 
że g łó w n ą  p rzyczyną  w zm agającej s ię  z d n ia  na 
d zień  d rożyzny  s ą :

O p łakane  s to s u n k i  w a lu to w e ,  z a r z ą d z e n ia  
k r ę p u ją c e  p ro d u k c ję  i h a n d e l ,  i b e z w z g lę d n e  
ś r u b o w a n ie  c e n  n a jk o n ie c z n ie j s z y c h  a r t y ­
k u łó w  ż y w n o ś c io w y c h .

M arka p o lsk a  n ie  m a kursu  za  g ran icą  d la te ­
g o , b o  nie .m a u s ta lone j re lacji w  k ruszcu  i na­
p is  um ieszcony  na m arce p o lsk ie j, że P ań stw o  
P o lsk ie  przy jm uje od p o w ied z ia ln o ść  za  w ym ianę 
b ile tu  na p rzy sz łą  w alu tę  w e d łu g  s to s u n k u ,  
k tó r y  d l a  m a rk i  p o ls k ie j  u c h w a l i  s e jm  u s t a ­
w o d a w c z y ,  redukuje  w a rto ść  tej m ark i do  m i­
n im um . T a k  d łu g o  w ięc, ja k  sejm  n ie  uchw ali 
re lacji m arki w  k ruszcu , n ie  m am y ś rodków  
p ła tn iczych  i m ożliw ośc i nabyw an ia  tow arów  
n a jpo trzebn ie jszych . W o b ec  tego , że nasze  o p ła ­
kane s to sunk i g o sp o d a rc z e  d o p ie ro  p o  latach 
um ożliw ią nam  o sta teczn e  uregu low an ie w aluty, 
zachodz i kon ieczna p o trzeba , ażeb y  w  na jk ró t-  . 
sżym  czasie  u s ta lo n o  przynajm niej re lac ję  marki 
w  k ruszcu , ażeb y  p rzy jeinca w iedział, jak ie  zo b o ­
w iązanie  sk a rb  p o lsk i w o b e c  n iego  na  p rzy sz ło ść  
przyjm uje.

C elem  w ięc uzd row ien ia  s to su n k ó w  g o sp o d a r­
czych  trzeb a :

1) j a k  n a j r y c h le j  u s t a l i ć  r e l a c j ę  m a rk i  
w  k r u s z c u ;

2 ) z a p r o w a d z ić  s e k w e s t r  n a  w s z y s tk ie  
n a jk o n ie c z n ie j s z e  a r ty k u ły  ż y w n o ś c io w e ;

3) z n i e ś ć  w s z e lk ie  o g r a n i c z e n ia ,  k r ę p u ją ­
c e  p r o d u k c ję  i h a n d e l  i c ła  o d  a r ty k u łó w  
k o n ie c z n e g o  z a p o t r z e b o w a n ia " .

Jarmark gdański.
(D okończenie .)

W y staw a  a  raczej ja rm ark  b y ł um ieszczony  
w  daw nym  zak ładz ie  odzieżow ym . W  b u d ynkach  
„ O sten “ oferow ano  teksty lja , „H o h n “  b iżu terję , 
w yroby  z ło te , sreb rne , bu rsz tynow e i inne o zd o ­
by, „W estp reu ssen “  a rtyku ły  techn iczne i m a­
szyny, „W is ła 11 urządzen ia  d om ow e i a rtykuły  
go sp o d a rc z e , perfum erję  i w yro b y  skó rzane , 
„H ansa“ w yroby  zabaw karsk ie , skó rę , p ap ie r, 
artykuły  sp o rto w e , „Z o p o t“ m aszyny ro ln icze.

N as n a jbardz ie j za jm ow ała  w y staw a  po lsk ieg o  
przem ysłu , u m ieszczona  na sam ym  szarym  końcu 
w  ciasnych  b a rak ach  „G le ttk au “ , „N eu teu ch “ 
i „T iegenhof.

W y staw có w  p o lsk ich  by ło  n ie sp e łn a  60. M ało ­
p o lsk a  za s tą p io n a  by ła  p rzez 4  firm y a  to : 
B e r k e l . h ą m m e r  i Sp . w  T arnow ie  kopy ta  
szew sk ie , n a jm o d n ie jsze  fasony , O . R a a b  z K ra­
kow a, w yroby  trzcinow e, „ K a r p a c j a “ B o ry ­
sław , w yroby  ropne , „ P o l s k a  H u r t o w n i a  
h a n d l o w a -  z K rakow a kilim y i zabaw ki. R eszta 
w ystaw ców  to  W arszaw iacy , Ł odz ian ie  i kilku 
z W ie lk o p o lsk i. W y staw a  p o lsk a  o b e jm ow ała  
w yroby  m etalow e, em aljow ane, n aczynia  m etalow e, 
po rce lanow e, w yroby  p la te row ane , zabaw ki, m e­
b le  s ty low e, sita , p iece i w yroby  terrakotow e, 
ro ślin y  lecznicze, kosm etyk i i śro d k i lecznicze, 
w yroby  konfekcyjne, la tark i e lek tryczne, guziki 
perłow e, d achów ki cem entow e i a sb esto w e , p a ­
p ie r o zd obny , lu stra , ga lan te rję , k ap e lu sze , try ­
kotaże, s ta l, sz tuczne  kw iaty  i inne drob iazg i. 
W iększą  w ystaw ę u rządz iła  sp ó łk a  rym arska.

Ł ódź  w ystaw iła  okazy  w yro b ó w  teksty lnych , 
•na k tó re , jak  na obecn e  czasy , by ło  najw ięcej 
am ato rów . Z nana firm a fab ryczna  J o h n  z Łodzi 
w ystaw iła  m aszyny i n arzędz ia  spec ja lne .

C zęsto ch o w a w ystaw iła  zw ierc iad ła  i sz lifo ­
w ane  szk ła .

Łódź w ystaw iła  okazy  w yro b ó w  teksty lnych , 
n a  k tóre , jak  na  dz is ie jsze  czasy  by ło  najw ięcej 
am ato rów . Z nana firm a fabryczna John  z Łodzi 
w ystaw iła  m aszyny i narzęd z ia  spec ja ln e . C zę­
s to ch o w a  w ystaw iła  z w ierc iad ła  i sz lifow ane  szk ła .

Kilku w ystaw ców  p o lsk ich  o trzym ało  w ielk ie 
zam ów ien ia  na k ilim y, posad zk i d ębow e, g a rn i­
tu ry  konfekcyjne, uprząż, p rócz  innych  d la  za ­
g ran icy . M ów ca n ie  w ie , czy n aw et chw ilow o 
o siąg n ię to  lep sze  ceny, p rzy  ek sp ed y cji naszych 
w yrobów  w y padną  ko rzystn ie  . d la  w ystaw ców , 
sk o ro  ży jem y chw ilow o w  co raz  s ię  w zm agają­
cej i to  beznadziejnej zw yżce cen.

W ystaw cy  n iem . rzeczy zażądali o d  p o lsk ich  
k upców  w ie lk ich  d o p ła t,  po n ad  cenę no rm alną , 
tak , że nasze  ku p iec tw o  (z. w yjątk iem  z W ie lk o ­
p o lsk i)  w strzym ało  się  o d  zakupów . K upiectw o
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n asze  o d n io s ło  z ja rm ark u  teg o  przekonan ie , że 
m asę  to w aró w  go to w y ch  z zag ran icy  z n aszeg o  
su row ca  potrafi i na sz  ro b o tn ik  u  n a s  w ytw a­
rzać.

W ażne  d la  zg rom adzonych  w iad o m o śc i, z ak o ­
m un ikow ał referen t o cenach  żądanych  p rzez im ­
p o rte ró w  w  G dańsku , za- tow ary  gdańskie .

K o lon ia lne : cuk ier b ia ły  ho len d ersk i 1 gu lden  
ho l. 1 kg., k aw a S an to s  48  M k. n iem . za  1 kg., 
ryż 2 -so r ta  24  Mk. n iem . za  1 kg., ryż p ie rw śza  
so r ta  29 Mk. niem . za  1 kg., h e rb a ta  „O rang- 
p ecco  55 Mk. n iem . za  1 kg., m yd ło  ang ie lsk ie  
6 4 %  96  ko ro n  n aszy ch , s o d a  b ica rb . 54  d o la ry  
za  100 kg., łó j am eryk . 37  m arek  n iem . za  1 kg., 
G am b ia  26  Mk. niem . na  1 kg., T an inex trak  
M angrobe 22  M k. n iem . za 1 kg., żyw ica 22  Mk. 
n iem . za  1 kg., kw as z tłu szczu  k o k o so w eg o  32 
M k., p iep rz  32 M k., sk ó ra  p o d eszw o w a  50  p e n ­
só w  za  fun t ang ., szew ro  48  p en só w  za  sto p ę . 
H olenderczyk  żąd a  za  b o x -ja ło w n ik a  3 h o l. gu ld . 
za s to p ę , za po d eszw o w ą sk ó rę  lich ą  3  h o l. gu ld ., 
za lak ie row ą sk ó rę  ja łow n . 3 -25 ho l. gu ld ., za 
s ło m ę  ryżow ą d la  fabrykacji szczo tek  70 Mk. 
niem  za  1 kg., za sukno  an g ie lsk ie  o d  290— 380 
Mk. niem . za  jed en  ja rd .

O m aw iając o g ó lne  stan o w isk o  kup iec tw a  M a­
ło p o lsk i w obec  G d ań sk a , jak o  jed y n a  m ożliw a 
d ro g a  hand lo w o -k o m u n ik acy jn a  p o ru sza  referent 
m yśl s tw orzen ia  w  G dańsku  p laców ki naszego  
kup iectw a, k tó reby  jak o  rep rezen tac ja  naszego  
p rzyw ozu i w yw ozu, h roniła  na sz  h an d el od 
różnych  nap ływ ow ych  elem entów , n ie  zaw sze 
rzetelnych .

N o w y  r a d c a  m ie js k i .  Sek re ta rz  K rakow sk. 
S tow . K upców  i w y d aw ca  „P rzeg ląd u  K upiec- 
k ieg o “ p. H e n r y k  S c h e n k e r  p o w o ł a n y  
z o s t a ł  d o  R a d y  m i a s t a  K r a k o w a .

N a now ej p lacó w ce  p racy  życzym y p. radcy  
Schenkerow i w iele  p o m yślnośc i. R edakcja .

M in is te r s tw o  P r z e m y s łu  i H a n d lu  zaw iada­
m ia  pp . fab rykan tów  i p ro d u cen tó w  tow arów  
eksp o rto w y ch , że p rzy  K onsulacie  P o lsk im  w  T a sz -  
kencie , zostan ie  o tw arta  b ezp ła tn a  w y staw a  p rób  
i w zorów  w y tw orów  p rzem ysłu  po lsk ieg o . Refiek- 
tan tó w  na  ek sp o rt fabryczny  tow arów , u p rasza  
się  o zg ło szen ie  s ię  do  K onsu la  p. A. Jach im o- 
w icza, b aw iąceg o  chw ilow o  w  W arszaw ie , p o d  
ad resem  „K redytow a 5. m. 8.

N o w e  p o d w y ż s z e n ie  b i l e tó w  k o le jo w y c h .  
P ism a  d o n o szą , że od  1 kw ietn ia  b . r., będz ie  
u jed n osta jn ioną  taryfa o so b o w a  d la  w szystk ich  
koleji po lsk ich .

O p ła ta  je d n o s tk o w a  d la  kl. 111. m a w ynosić  
12 fen. od  k ilom etra , najm niej 1 m k: za  b ile t; 
d la  kl. II. 18 fen., najm niej za  b ile t 2  m k. i d la  
k l. 1. 30 fen., najm niej za b ile t 3 m k. Cena 
p rzejazdu  w  poc iąg ach  p o sp ie szn y ch  będ z ie  w yż­
sza  o 5 0 %  od  cen p odanych . W  okręgu  P o zn ań ­
sk im  d la  kl. IV. 9 fen. za kilom eter, najm niej 
za  b ile t 1 mk.

N a o g ó ł tary fa  zo stan ie  p o d w y szo n ą  d la  kl. 
III. i II. o 5 0 % , d la  kl. I. o 87% .

W s t r z y m a n ie  r u c h u  o s o b o w e g o  n a  d w a  
ty g o d n ie .  W arszaw a: M in iste r ko leji B a r t ę  1 
p ro jek tu je  w strzym anie ruchu  o so b o w eg o  na dw a 
tygodn ie , a  to  ze w z g l ę d ó w  s a n i t a r n y c h .  
C a ły  p a rk  ko le jow y  na  w sch o d z ie  będz ie  w szę­
dz ie  grun tow nie  o dczyszczony , aby” z a p o b i e c  
p r z e w l e k a n i u  e p  i d  e  m  j  i z  U  k  r  a  i n  y , W o ­
ł y n i a  i P o d o l a .  R u c h  z a s t a ń  o w i  o n y  
b ę d z i e  z a  k i l k a  d n i .

N o w a  f a b r y k a  p r z e tw o r ó w  t łu s z c z o w y c h .  
W  T rzeb in i p o w sta je  fab ry k a  p rze tw orów  tłu sz ­
czow ych, w  szczeg ó ln o śc i m yd ła , m yd ła  to a le to ­
w ego, kosm etyków , g liceryny , tłu szczów  ja d a l­
nych  o raz  innych  p roduk tów , w ytw arzanych  
z tłu szczó w  roślinnych , zw ierzęcych  lub m ine­
ralnych . K ap ita ł akcyjny  sp ó łk i w y n o si 5 m iJjo- 
nów  m k. Z ałożyc ie lam i s ą :  B ank P rzem ysłow y  
d la  K rólestw a G alicji i Lodom erji z W ielk iem  
Ks. K rakow skiem , Jan  R ożnow ski i Br. Rożecki, 
oba j p rzem ysłow cy  z K rakow a.

P o ls k ie  h u ty  s z k ł a ,  S p . A k c . P o d  po w y ższą  
firm ą, pow sta je  w  K rośnie  p rzed sięb io rs tw o , w  
celu  za ło żen ia  hu ty  szk lanej z kap ita łem  5 m ii. 
koron . K oncesjonarjuszam i sp ó łk i s ą :  M arjan 
B ilińsk i w  W arszaw ie , d r. M. B erkow icz ad w o ­
k a t k rajow y  w  K rośnie, W ito łd  Ł ozińsk i inż. 
i w łaśc . d ó b r  w  P o to k u  i E ugenjusz S zancer 
dy rek to r tow . p rzem ysłów o-w ęg low ego  w  Kra­
kow ie.

E k s p o r t  p r o d u k tó w  d r z e w n y c h .  Szw ecja  
p oszuku je  terpen tyny  drzew nej, sm o ły  i kory  
w ik linow ych  z P o lsk i.

1) za terpen tynę czyszczoną  100— 130 kor. szw . 
za 100 klg. fob. G dańsk .

2 ) za n ieczyszczoną  5 0 —90 kor. szw . za  100 
kg. fob . G dańsk .

3 ) za sm o łę  d o b rą  30—70 ko r. szw . za  100 
kg. fob . G dańsk .

B liższych  inform acji udzieli Skandynaw sko- 
P o lsk a  Izba  han d lo w a, W arszaw a, S ienna  16.

S k a n d a l i c z n e  s to s u n k i  w  „ P u z a p p ie "  lw o w ­
s k im .  „G aze ta  W iecz ."  p o d a je , że w  g o sp o d a rc e  
„ P u z a p p u “ d z ie ją  s ię  liczne  n adużycia . M agazy­
n ie rzy  „P u zap p u "  n a  P odzam czu , t e n d e n c y j ­
n i e  p r z e t r z y m u j ą  tran sp o rty , których  p o z a -  
tem  w iele  g i n i e ,  inne znów  w ykazują  w  i e 1- 
k i e  m a n c o .  P rzy  o d d an iu  tow aru , igno ru ją  
w p ro s t w agę.

O to  jeden  z w ie lu  p rzy k ład ó w : S ta ro stw o  d ro - 
h o byck ie  o trzym ało  120 q cukru  czesk iego  w  g ło ­
w ach . M agazynierzy  „P u zap p u "  zab ra li k ilk an aś­
cie  g łów , m ów iąc, że p rzy  ca łym  w agon ie , da  
s ię  ła tw o  u sp raw ied liw ić  tak ie  m anco . W  innym  
w ypadku , n a  zapy tan ie , d laczego  m agazyn ier 
w o jskow y  p a trzy  o b o ję tn ie  na  k rad z ież  w y ład o ­
w yw anego zb o ża  p rzez robo tn ik ó w , o d pow ie­
dz iano , że ro b o tn icy  p racu ją  bezp ła tn ie , w ięc  w y­
n ag rad za ją  so b ie  sk radz ionem  zbożem .

U k ła d  g o s p o d a r c z y  m ię d z y  N ie m c a m i 
a  R o s ją  s o w ie c k ą .  P ism a  szw ajcarsk ie  p o d a ją  
tek st w acunków , p o d  jak im i R o sja  sow ieck a  za­
w rze u k ład  g o sp o d a rczy  z N iem cam i.
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N iem cy zob o w iązu ją  s ię  m ianow icie  p rzyw ró ­
cić  w  R osji ruch  ko lejow y , po cz to w y  i te leg ra­
ficzny, d o sta rczy ć  m aszyn  ro ln iczych  i m anufak­
tury w  zam ian  za  su row ce.

H a n d e l  p o ls k o - h i s z p a ń s k i .  S to sunk i h an d lo ­
w e p o lsk o -h iszp ań sk ie  zo s tan ą  w kró tce  n aw ią­
zane. P rzedm io tam i h an d lu  m ają być ryż i ow oce. 
G dyby rynek  ow ocow y  h iszp ań sk i p rzen iesiono  
z H am burga d o  G d ań sk a , na ten czas ru ch  tran ­
zy tow y tow arów  h iszpańsk ich  d o  U krainy  i Ro­
sji, sk ie row ałby  s ię  do  P o lsk i.

C e n a  ś le d z i .  P ocząw szy  od  d n ia  5 m arca  br. 
ob o w iązu ją  w  dętajlicznej sp rzed aży  następu jące , 
zatw ierdzone  p rzez  ek sp o zy tu rę  w ydziału  sp raw  
ap row izacy jnych , ceny  ś led z i, p rzydzielonych  
p rzez  p aństw ow y  urząd  zakupu  arty k u łó w  p ie rw ­
szej po trzeby .

b ied z ie  w iększe, sz tu k a  przeciętnej w ag i 270 
gram ów , 5 K (3  M 50  fen.), śled z ie  średn ie , 
sz tuka  przeciętnej w ag i ̂  240  g ram ów , 4 ’20 K 
(2 -9 4  M ), ś led z ie  m niejsze, sz tuka  przeciętnej 
w ag i 180 gram ów , 3 '70  K (2-59 M).

P ow yższe  ceny  z o znaczen iem  so rty  rzeczy­
w iśc ie  sp rzedaw anej, m ają  b y ć  uw idoczn ione  w  
każdym  sk lep ie , sp rzeda jącym  śled z ie . K ontro lę  
n a d  sto so w an iem  s ię  d o  tego  zarządzen ia , w y­
konyw ać  b ę d ą  o rg an a  m ag istra tu , dyrekcji p o li­
cji i U rzędu  w alki z lichw ą.

R a c h u n k i  w  w a lu c i e  m a r k o w e j .  D onoszą  
nam  z W arszaw y: Rząd p o le c ił insty tucjom  sp o ­
łecznym  w  M ało p o lsce  i w  byłej okupac ji austr. 
K ongresów ki, a b y  w sze lk ie  rachunk i p row adziły  
z dn iem  1 m arca  w  w a luc ie  m arkow ej.

N o w e  T o w a r z y s tw o  e k s p o r tu  i im p o r tu .  
U tw orzy ło  s ię  w  G d ań sk u  G d ań sk ie  T ra n sa tla n ­
tyckie  tow arzystw o  d la  ek sp o rtu  i im portu  p. f. 
„P au l Z e iger“, k tó re  utw orzy  o d d z ia ł  sw ó j w  W ar­
szaw ie.

„ K r a k ó w "  w  G d a ń s k u .  Jak  d o n o sz ą  p ism a, 
p rzy b y ł d o  G d ań sk a  o k rę t p o lsk o -am ery k . tow . 
żeg lugi „ K r a k ó w 11, k tó ry  m iędzy  innym i p rzy­
w ió z ł 15.418 w orków  m ąki, 1.700 skrzyń  m leka 
kon d en so w an eg o , 366 skrzyń  o buw ia  i 650 bel 
baw ełny .

P o l s k o - W ło s k a  I z b a  h a n d lo w a .  B. P . I. k o ­
m un iku je: dn ia  4 -go  m arca  w  m ieszkaniu  lir. 
T yszk iew icza , o d b y ło  s ię  zeb ran ie  o rganizacyjne 
P o lsk o -W ło sk ie j Izby handlow ej.

P o trz e b a  n ad an ia  pew nych  s ta ły ch  form  s to ­
sunkom  h and low ym  w ło sk o -p o lsk im , odczuw ała  
s ię  odd aw n a . H andel z W łocham i, P o lsk a  p ro ­
w adzi ju ż  o d  p ie rw sze j chw ili w e jśc ia  n a  rynek  
m iędzynarodow y . P rzed  h and lem  tym  s ta ją  o b ec ­
nie jak n a jlep sze  p erspek tyw y , cho d z i też  ty lko  
o u jęcie  g o  w  k a rb y  i o  o p iek ę  n a d  nim.

P o lsk o -W ło sk a  Izb a  h an d lo w a  m a w  zw iązku 
z tem , p rzed  so b ą  d u że  zad an ia  do  spe łn ien ia .

m  N A D E S Ł A N E .  M
Za ten  d ział Redakcja nie odpow iada. =

D . G ra jo w er 30-— , R. R jngel 3 0 '— , J. Katz 
4 0 -— , D . T ille s  4 0 '— , D r. M. G luckste in  5 0 '— ,
I. R osenb lum  5 0 — , A. G ehorsam  100-— , H irsch - 
fe ld  4 0 — , A. R ickel 3 0 '— , Z. M inderow a 4 0 — , 
S . H am burger 100 '— , 1. B annet 3 0 '— , P . L an - 
d au  4 0 '—, I. Je re t 4 0 '— , B. L ich t 40 -— , M . G a- 
r ise r  100'— , R. T is lo w itz  3 0 '— , A. W eingriin  
3 5 '— , H. W e in d lin g  4 0 '— , I. A. G ru sch ó w  3 0 '— , 
H. F re iw ald  3 0 '— K.

Na podstawie uchwały Walnego Zgro­
madzenia z dnia 25 grudnia 1919 r. pod­
wyższone zostało wpisowe dla nowowstę- 
pujących członków na 20 kor,, zaś wkładka 
miesięczna na 5 kor. dla wszystkich człon­
ków. Wydział Krak. Stow. Kupców.

Yaselin alb. 
Vaselin f!av. I. 
Vaselin flav. opt. 1 
Vaselin techn. 
01. Vaselini flav. I. ch. p. 
Benzin raff. 0'680,/0'760 
A r t y k u ł y  kosmetyczne

k r a j o w e  i  z a g r a n i c z n e .

W ina stołowe i lecznicze
p oleca

Da iollander, Droguista

£
~<
73
O
CO
?:
33
Ł>
O
£
<

S t a r y  S ć * c z .

NAJLEPSZE 
TUTKI I BIBUŁKI CyGflRETOWE 

J E D y n E j G fliic y jS K iE J  FdBRyK i 
BIBUŁEK DO PAPIEROSÓW'

N a  f u n d u s z  p r a s o w y }  „ P r z e g l ą d u ;  K u p i e c -  A h n m d o r e  i  r o z s z e r z a j c i ek i e g o ”  z ł o ż y l i :  Józef O rm ian  3 0 '—  K-, T . H en- A D o n U J C i e  1 r o z s z e r z a j c i e
b ium  100 — , Q. R itte rband  30  — , L ,  S lo rch  40  — , „ P rz e g lą d  K upiecki"!
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W. Bujański
Kraliów, Jlikl prezdeńsKi — Telef. 19

Biuro Spedycyjne i Kantor Wymiany
DZIAŁ SPEDYCYJNY: z a ła tw ia  w sz e lk ie  t r a n s a k c je  w c h o d z ą c e  
w z a k r e s  sp e d y c ji . — S p e c ja ln y  d z ia ł  d la  in f o r m a c ji  ta ry fo w y c h  
i r e k la m a c ji  w  s p r a w ie  n a le ż y to śc i p rz e w o z o w y c h , o r a z  o d sz k o ­
d o w a ń  z a  z a g in io n e  to w a ry ,  k o le ją  p rz e w o ż o n e . — DZIAŁ BAN­
KOWY : k u p u je  i  s p r z e d a j e  w a lu ty  z a g r a n ic z n e  i p a p ie r y  w a r ­
to śc io w e  o r a z  p rz y jm u je  z le c e n ia  g ie łd o w e . . :

Cukry, czekoladę, deserty czekoladowe, herbatniki, 
wszelkie towary kolonialne, sok malinowy, mydła 
toaletowe firm krajowych i zagranicznych, oraz mydło 

do prania I-szej jakości
po leca  firm a .37

P e r lm u i l e r  i  G o ld b e r g e r
K rak ów , ul. D ie lla  65.

JfirfifiiifdiiwJi
poleca wszelkie artykuły w zakres kosmetyki wchodzące, 
jak: pasty do zębów, kremy do twarzy, pudry, wodę ko- 
lońską, brylantową, wody toaletowe, mydła toaletowe i do 

3 golenia po cenach fabrycznych.

M aHs la n d w irth , M ó w ,  ul. PłetlowsKa 40

Zawiadomienie!
P. T . K lientów  naszych zaw iadam iam y, 

iż  nadszed ł św ieży tra n s p o rt

k tó rą  dosta rczam y  w oryginalnych b e ­
czkach i w  opakow aniu  w łasnem  */lc i ]/8.

K oerbel i G ottlieb
K r a k ó w ,  u lica  M e ise lsa  L. 11. 

Sprzedaż  tylko hu rtow na. 25

„Der §ofcłter“
Nowy Tygodnik handlowy

23 p r z y

Centr. Z w ią z k u  K upców
WARSZAWA, Senatorska 22

! B IU R O  T E C H N I C Z N E
I I n ż . JÓ Z E F  W EINGRUN
§ T e le fo n  2145 K R A K Ó W ,  G R O B L E  1 7 . T e le fo n  2145
0  D o s ta rc z a : p a s y  p o p ęd o w e , g lirty  k o n opne , p tach ty  i w ę ż e  parc iane , siek ie ry  i p iły  p o p rze - 
Ł  czne, p i ły  track ie  do  g a tru  i cy rku larek , łukow e i taśm ow e, ta rcze  szm irg low e, p iln ik i, kilofy, 
a  ło p a ty  i ryd le , rafy do  szu tru , m ło ty  i m ło tk i szu trow e, o le je ,  sm ary  i sm arow nice , o raz  ró - 
|  żne p r z y b o r y  t e c h n ic z n e .  Ł am acze kam ieni i k o m p le tn e  s z u t r o w n ie ,  b e to n ia r k i ,  form y 
f  i m aszyny d o  w yro b ó w  b e tonow ych , w indy  i w yciąg i bu d o w lan e  i m on tażow e, lo kom ob ile  
f  p a ro w e  i benzynow e, g o n tó w k i ,  w sze lk ie  m aszyny  d o  o b ró b k i d rzew a, w alce  d rogow e p a -  
§  ro w e i benzynow e, o raz  inne  u r z ą d z e n ia  r o b o c z e  i p o p ę d o w e .

[
, , W A W  E  I / ”

Towarzystwo spedycyjne i transportowe z  ogr. poręką

K R A K Ó W ,  u l .  ś w .  A n n y  L - 4 ,  Telefon 3222.
5 n  A  0 b e r e  D o n a u s t ra s s e  101, T elefon  40088.

S re / I  § ?  g j  P  III ., D o ff in g e rs tra s s e  4, T elefon  379/11.
111,,  S t . M a rx  T elefon  3630.

Specjalny dział ekspedycji tow arów  kompensacyjnych w łasnym i pociągami.
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ul Midiopoli]
u szcze ln iacze  a s b e s t o w e ,  
grafitow e, k o n o p n e ; pły ty  
gum ow e i n a  w y so k ie  c iś ­
n ien ie ; w ęże gum ow e i k o ­
n o p n e ; p asy  z w łosien ia  
w ie lb łąd ó w , k o n o p n e  i g u ­
m o w e ; m o to ry  i w szelk i 

m ate rja ł in stalacy jny .

Kupuj?
zło to , srebro, platyn?, bry­
lanty, opiłlji oraz s d p d lji  

z ło ta
p o  najw yższych  cenach  ,

5 . V o g le r, K raK dw
nl. Grodzlśa £ . 3 1 .

T o  w . A kcyjne

3. Steli, w. lichirsli i s-u
Fabryka wyrobów metalowych 

Kraków, ul. Zabłocie
Stacja  k o le jow a: P o d g ó r z e  — W is ła
Adres telegr.: Mctalgor. — Telefon Nr. 277 

w ykonuje:
D ru t ż e la z n y , p o c y n k o w a n y  i k o l­
c z a s ty . -  S ia tk i  i  o g r o d z e n ia  s i a t ­
k o w e . -  M eb le  d o m o w e  i s z p i ta ln e . 
K asy  o g n io tr w a łe .  - W a g i de cy - 
m a ln e . - K o n s tru k c je  ż e la z n e  i w y ­

r o b y  k u te .  19

Zliio lis tu
Vogler, Kraków

u lic a  G rod zk a  L. 31.

Z m i a n a  a d r e s u !

31 S p ó łk a  tr a n sp o r to w a

„ C R A C O V I A “ *
Dom sftadytyjuo-ljomisewy. - Agencja cłowa.

W  K rakow ie, obecnie ul. G rodzka 60.
T e le fo n  N r. 270.

F ilia  W iedeń  I, S ch o n la te rn g asse  7a.
T e le fo n  N r. 3191/VI1I.

P rzesy łk i zb io row e z w iększych  m ias t kraju  i zagran icy . 
P o śred n ic tw o  w  uzyskan iu  zezw oleń  p rzyw ozow ych 
i w yw ozow ych, zała tw ian ie  fo rm aln o śc i c łow ych . — 
M agazyny d o  p r z e c h o w y w a n i a  to w aró w  i m ebli.

SpoLka z  ogr. odp.
(W łaściciele: Sew eryn Re elit er i Bernard Gross.)

7 K raków , ul. św . G ertrudy, 26.
Wiedeń, I. Schoftenbaste i, U. Lwów, p lac  M arjacki, 5.

Bogumin.
W łasne składy  przy  to rze  kolejow ym . -  Szybka ekspedycja w ozam i 
zbiorow ym  z W iednia do  Polski. -  Specjalne d z ia ły : E k sp e d y c ja  a u to ­
m o b iló w  p o c ią g a m i p o sp ie s z n o - to w a ro w y m i i e k s p e d y c ja  p o sy łe k  
d o :  L w o w a , T a r n o p o la ,  S ta n is ła w o w a  i K o ło m y j!  z ubezp iecze­
niem i konw ojow aniem  to w a ró w  do  m iejsca p rzeznaczen ia . -  Z ała­
tw ian ie  form alności c łow ych. -  P rzeprow adzki m iejscow e i zam iej­

scow e  w ozam i meblow ymi.

( z n a n e j  z  d o b r o c i  m a r k i  G G L ) p o le c a  
R ep rezen tac ja  i sk ład  kom isow y m echanicznych 
36 fab ry k  pończoszn iczych  w  Łodzi.

H. H E IM ,  Kraków, Starowiślna 33.

JÓZEF LEIBLOWICZ
SKŁAD DENTYSTYCZNY

KRAKÓW LW ÓW
Rynek gł. 11. ul. L udw ika Kubali 3.

TELEFO N  268. 12

P o leca  w szelkie artykuły dentystyczne. 
K om pletne urządzen ia  gab inetow e i techniczne. 
Sz lache tne  m etale  d la  celów  dentystycznych.

W ydaw ca i red . o d p o w .: H en ry k  S c h e n k er . D rukarnia  P o lska  Fr. Z em anka i.S p . w 'K rakow ie ,-R etoryka 10


